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MANNANRNWNANKKWA 
Przedpłata ma luty i marzec. 

„ Wielkopolanin* kosztuje na wszy- 
stkich pocztach w Niemczech 

80 fen. . 
W Poznaniu zapisywać można ,, Wiel- 

kopolanina* w Ekspedycji, ul. Posadow- 
skiego nr. 39 i w ajencjach za 80 fen. 

„ Wielkopolanin* zapisany jest w cen- 
, niku pocztowym w wykazie głównym 

| (Zeitungs-Preisliste II-te Abtheilung U 
' Poln. — W Austrji: Oester. Zeitungs- 

| Preis-Verz. für 1908. | 

„ Wielkopolanin* dołącza dla swych 
_. abonentów bezpłatny dodatek świąteczny 

z rycinami pod tyt.: „Ognmisko do- 
miowe* i prowadzi 0 bronę praw- 
ną dla swych przyjaciół bezpłatnie. 

- -„ Wiolkopolanin“ ma obecnie najwię- 
kszą z wszystkich pism polskich liczbę 
abonentów; umieszczane w nim ogłosze- 
nia znajdują jak największe rozprzestrze- 
nienie, 

Abonenci „Wielkopolanina* otrzy-. 
mują „Pasiekę* za niższą opłatą. 

WRRRNAKARWNANRAM 

Interpelacja Kota Polskiego 
przed parlamentem niemieckim. 
Poseł 

„| przemawiał w drugim dniu interpelacji. 
oO przemówieniu naszego posła do- 

nosi nasze biuro, co następuje: 
Wśród wielkiej uwagi nadchodzą- 

"cych zewsząd posłów zabiera głos prezes 
Koła polskiego, książę Ferdynand 
Radziwiłł. Drżącym ze wzruszenia 

| głosem piętnuje sędziwy mówca pruski 
. projekt, mający polaków pozbawić odzie- 

dziczonej po przodkach ziemi i uczynić 
ich bezdomnymi. | 

‘Nie chcę, mówi książę Radziwiłł, 
_ towarzyszyć poprzedniemu mówcy w je- 
go wywodach historycznych; radziłbym 
mu jednak, aby te wiadomości starał się 

pogłębić (Bardzo słusznie u polaków); 
wtenczas dojdzie do innych wnio- 
sków. Jeżeli twierdził, że stosunki 

społeczne w starej rzeczypospolitej pol- 
| skiej przedstawiały, że tak powiem, pol- 
| ską pustynię, do czasu, aż rząd pruski 

" zaprowadził w niej porządek i kulture, 
Jest to wielki błąd historyczny. Gdy w 
r. 1794 państwo polskie znajdowało się 
w znamiennem przesileniu, złączyły się 

_ najlepsze siły narodu z szlachtą na czele 
i za ich staraniem stworzono  konstytu- 
cją 3 maja, która narodowi polskiemu 

- dała wolność konstytucyjną i właśnie roz- 
kwit życia publicznego, który potem na- 
stąpił, spowodował mocarstwa zaborcze 
do wkroczenia pod pozorem, że się chce 
przeciwdziałać duchowi rewolucji fran- 
cuskiej. Kilkakrotnie zwrócono uwagę 
na obchodzenie się polaków z chłopami 
„rusińskimi w Galicji. Mogę tylko po- 
wiedzieć: bylibyśmy wdzięczni rządowi 

" pruskiemu z calego serca, gdyby np. w 
szkólnictwie tak się z nami obchodzono, 
jak z rusinami w Galicji. Bardzo slu- 
sznie! u polaków.) 

„ko mocno ubolewać, że rząd Rzeszy od- 

nasz książę Radziwiłł, 

Co do naszej interpelacji, mogę tyl-, 

polityki wywłaszczenia na l’rusy. By- 
łoby przecież zupełnie rzeczą bez sensu, 
gdyby Rzesza uchwaliła ogólny kodeks 
cywilny i nie starała się o to, aby po- 
czacie prawa w poszczególnych państwach 
nie miało znaczenia. 

Jeżeli zaś przodujące państwo u- 
chwala ustawy, urągające wszelkim po- 
jęciom o prawie w państwach kultural- 
nych, natenczas i to poczucie prawa w 
Prusach musi na tem ucierpić. Im dalej 
pan kanclerz Rzeszy chowa się po za 
parawan niekompetencji parlamentu, tem 
trudniejszem staje się jego stanowisko ze 
strony moralnej. Już przed 30 laty w 
pierwszych początkach pruskiej polityki 
antypolskiej, zwalczałem tę politykę jako 
niesprawiedliwość i dziś, kiedy rzucone 
wtenczas ziarno wydaje owoce, kiedy 
wydało trujący owoc ustawy : wywłasz» 
czenia, dziś można użyć słowa: „Po o- 
wocach poznacie je!* 

Pruska polityka antypolska wstępuje 
dziś w nową fazę. Dotad można ; było. 
przynajmniej z pewnym pozorem słusz- 
ności powiedzieć, że w polityce koloni- 
zacyjnej chodzi o wolną grę sił i że pań: 
stwo żąda dla siebie prawa wpływania 
na tę grę sił. Teraz maska spadła; te- 
raz chodzi o palące i niesłychane w dzie- 
jach ciał ustawodawczych złamanie pra- 
wa. Bo jeszcze nigdy nie słyszano, żeby 
obywateli Rzeszy, którzy nie nie za- 
winili, wypędzano z własnej gleby. — 
Zaden agitacyjny artykuł w gazecie, 
choćby  najostrzejszy, nie wywoła w 
narodzie takiego rozgoryczenia, jak ta 
ustawa, która li tylko może jeszcze po- 
głębić przepaść pomiędzy polakami a 
niemcami, nad którą wy, (mówca. zwra- 
ca się do prawicy), ubolewacie i którą 
chcecie usunąć. 

Mowę księcia Radziwiłła przyjęto na 
ławach polskich i centrowych hucznemi 
brawami, na prawicy i u nac.-liberałów 
protestami. sj 

Z parlamentu. 
(P.B.P.) W komisji perla- 

mentu, obradującej nad ustawą, ma- 
jącą uchronić interesowanych 
przy budowlach rzemieślni- 
ków irobotników odbyło się dziś, 
w piątek 17 stycznia głosowanie nad $ 
1 fustawy, zawierającym zasadnicze prze- 
pisy oraz nad wnioskami do tego para- 
grafu postawionymi. \ 

Sporne punkty 
jące rzeczy: : 

1) Czy ustawa ma być dla wszyst- 
kich gmin Rzeszy, czy też tylko za 
rozporządzeniem rządów po- 
szczególnych państw tylko 
dla tych gmin, w których tego 
potrzeba zachodzi. Zgodzono się 
na ostatnie; 

2) czy ustawa ma się odnosić tylko 
do nowych budowli, czy też obok no- 
wych także do budowli, które na miej- 
scu innych budowli, zburzonych lub znie- 

stanowiły następu- 

przebudowli (Umbauten.) 
: Zgodzono się na to, że ustawa ma 
się odnosić tylko do nowych bu- 
dowli oraz:do takich, które 

wił użycia wpływu swego w sprawie lpowstają na miej secu zburzo- 

| Prus Zachodnich, jakoby wywłaszczenie 

sionych powstają (Ersatzbauten) oraz do 

I OOOO OOOO 
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nych lub zniesionych budyn- 
ków. 

W projekcie rządowym znajdował 
się przepis, że za nową budowlę uznaje 
się taką, która powstaje na miejscu, gdzie 
w ostatnich trzech latach do- 
mu mieszkalnego lub fabrycznego nie 
było. To ograniczenie trzechletnie zo- 
stało z ustawy skreślone. 

Wywłaszczenie a oszczędności. 
Projekt rządowy 0 wywłaszczeniu 

poruszył do głębi całe nasze społeczeń- 
stwo. Ze sprawą wywłaszczenia złączono 
cały szereg spraw innych niepokojących 
a polegających na nieznajomości rzeczy. 

Do takich wiadomości należą wieści 
szerzone w kilku okolicach Księstwa i 

zagrażać mogło także depozytom i oszczę- 
dnościom złożonym. w naszych Spółkach 
i Bankach ludowych. Są tedy ludzie, 
co się obawiają, czy może przy wywła- 
szczeniu rząd nie zabierze pieniędzy pry- 
watnych z naszych bpółek. 

Przypuszczenie takie jest oczywiście 
zupełnie mylnem. Gdyby wywłaszczenie 
zostało uchwalonem, odebrać można zie- 
mię tylko za zupełnem odszkodowaniem 
pieniężnem. Bez zapłaty rząd wywłasz- 
czając ani zagona zabrać nie może. 

Czy jednak wywłaszczenie mogłoby 
także ogarnąć Spółki i Banki ludowe? 
Czy rząd mógłby pieniądze tam złożone 
zabrać? — I na to pytanie należy dać 
stanowczo przeczącą odpewiedź. W Spół- 
kach są złożone pieniądze prywatne. — 
I tak jak rząd nie pójdzie do mieszkań 
poszczególnych obywateli i nie zabierze 
im z kieszeni gotówki, tak samo nie może 
zabrać gotówki, którą sobie prywatni lu- 

stwowi urzędnicy nie rządzą. 

w naszych Spółkach i Bankach, gdyż 

dzie złożyli w prywatnej Spółce. Gotd- 
wkę z kieszeni prywatnych ludzi może 
rząd zabrać tylko uchwalając podatki. 

Pojawiają się również często obawy, 
że rząd w razie wojny może ze Spółek 
i Banków ludowych zabrać pieniądze na 
wojny. 

Aby na tę watpliwość dać odpowiedź 
wystarczającą pamiętać należy, że prócz 
Spółek prywatnych istnieją bardzo bo- 
gate powiatowe kasy oszczędności pozo- 
stające pod zarządem urzędników. Gdy- 
by rządowi w czasie wojny zabrakło pie- 
niędzy, z pewnością mógłby sięgnąć do 
kas powiatowych i miejskich, które mu 
są najbliższe i których kierownictwo w 
rządowym spoczywa ręku. Ale i wtedy 
nie zabrałby rząd z kas powiatowych pie- 
niędzy bez wszystkiego, lecz wziąłby je 
jako pożyczkę, którąby się zobowiązał 
spłacić po wojnie, dając tymczasem od- 
powiednie gwarancje. 

Chociażby więc i w takim wypadku 

sach złożone nie przepadły na zawsze, 
to jednakowoż człowiek, który w nich 
pieniądze swe złożył na depozyt, nie ła- 

nie oddał zabranych pieniędzy, kasa po- 

wypłacić złożonego depozytu, chociażby 
go deponent wypowiedział, 

Większe jeszcze niedogodności spot- 
kałyby w takim wypa 
tych, co mają poż; 

 nieporządki. » 

pieniądze w powiatowyeh i miejskich ka-’ 

two by je wydobył, gdyż pókądby rząd | 

wiatowa lub miejska nie mogłaby może 

dku wszystkich | 

r. 16. 
wych i miejskich. Chcąc dogodzić rzą- 
dowi jak najwięcej pieniędzmi, poczęłyby 
kasy powiatowe i miejskie wypowiadać 
pożyczki i żądać spłaty. — Nie tru- 
dno sobie wyjaśnić, komuby pożyczkę 
wypowiedziano a kogoby  oszczędzo- 
no. A że w czasach takich niesłycha- 
nie trudno o zaciągnięcie pożyczki skąd- 
inąd, przeto niejeden może właściciel, 
nie mogąc spłacić kasy powiatowej lub 
miejskiej, poszedłby na subhastę. 

Nie twierdzimy bynajmniej, jakoby 
to wszystko nastąpić musiało. Ale jeśli 
chodzi. o pytanie, które kasy w razie 
wojny więcej są narażone na „pożyczkę1 
dla rządu — to z pewnością spotkać mo- 
że to powiatowe i miejskie a nie nasz 
Spółki i Banki ludowe, w których pań 

Bez obawy tedy składajmy pieniądze 

tam pieniądz najpewniejszy, pożyczajm, 
z tychże Spółek w razie potrzeby, b 
nam pożyczki nie wypowiedzą wted, 
kiedy najtrudniej ją zwrócić. — 

Zagadka dla przyszłości. 
Petersburskie „Słowo*, 

bieg współczesnych wypadków politycz. 
nych, zaczyna patrzeć na przyszłość pań- 
stwa rosyjskiego z najwyższym niepo- 
kojem: GR 

„Przyszły historyk obecnego okr 
dziejów rosyjskich będzie miał do sp 
nienia trudne bardzo zadanie. (Całe n 

sze życie współczesne jest jakiemś stra 
sznem nieporozumieniem. Wszyscy, ja 
by się zdawało, oddawna już doszli di 

przeświadczenia, iż niezbędne jest grum 
towne przekształcenie naszych porząc 
ków. Mówiąc ściślej, „porządków* ni 

ma u nas wcale, jest zaś tylko powsz 
chny nieporządek i zamęt. I pomimo 
to nietylko nie idziemy naprzód w tym 

kierunku, ale powiększamy jeszcze te 

Przez czas pewien największy wpływ 
w kraju miały te żywioły, które mi 
ochotę od razu i całkowicie . przenieść 
nas do wieku XV. Teraz znowu d 
staliśmy się w takie ręce, które chciał 
by cefnąć nas do wieku XVI, do cz 
sów Iwana rożnego. dian: 

Przyszły historyk będzie się niez 
wodnie zdumiewał: czyżby cały kra 
składał się z dwóch skrajnych obozów 
Gdzież było społeczeństwo, ten złoty 
środek, stanowiący zawsze i wszędzie ni 
wątpliwą większość? Czemu nie umia 
on wykazać tak, czy inaczej swoie 
wpływów? ża 

: Zrozumiała będzie dla przyszłego hi 
storyka rola naszego rządu obecnego 
rola ta jest zresztą jasna i dla nas. Mó: 
wiąc o „nowym ustroju reprezentcay 
nym“, jest ten rząd jednocześnie zdec 

dowany zachować wszystkie swoje p 
rogatywy. Korzystając z ekscesów 
wicy, domaga on sie przedewszystkiem 

przywrócenia porządku  zewnętrzn 
krocząc systematycznie drogą przemo 
i zemsty. Basują mu zajadle powoł 
do życia przez nienormalne waru 
wszelkie męty społeczne w zwią 
zywiolami szlacheckiemi z pośród 

ez kas powiato- kich właścicieli ziemskich e: 



 glomerat, pozbawiony gruntu i zasad, 
jest obecnie panem sytuacji. 

Drugi biegun — skrajna lewica — 
fnął się tymczasowo do swych nor i 
rowadzić tam będzie dalej swą robotę 

podziemną, dopóki znowu przeszłość nie 
ulegnie zapomnieniu, 1 masy społeczne, 
wyprowadzone z cierpliwości przez nie- 

lośny ucisk, nie zwrócą mu znowu 
wych sympatji — i nie wybuchnie po- 
nowny ząmęt. Władza wraz z policją o- 
każą jeszcze raz swą bezsilność w zabez- 

eczeniu państwa przed nieuniknionemi 
utkami obecnej polityki rządowej. 

Wiadomości polityczne. 
Niemicy. Partja wolnomyślna i 

narodowoliberalna przesłała na ręce mi- 
nistra kultu wniosek tej treści: sejm ze- 
chce uchwalić podwyższenie dodatków 
resowych przyznanych nauczycielom i 
auczycielkom szkół ludowych w Wiel- 

kiem Księstwie Poznańskiem i w obwo- 
dach z mieszaną ludnością równocześnie 
z podwyższeniem pensji. 

a dE wszelkiego prawdopodo- 
bieństwa matszałkiem Izby Panów wy- 
branym będzie w miejscie zmarłego księ- 

a Knyphausen, książę Dohna. Przy- 
puszczać można, że książę Dohna wybór 
przyjmie. 
_ — Berlin, 18 stycznia. (Z sejmu.) 
Na porządku obrad ustawa o wywłasz- 
czeniu, którą, jak to już pisaliśmy we 
wstepnym artykule numeru sobotniego, 

p. poseł Szaman złożył imieniem tegoż 
następną deklaracją: „Wobec projektu 
ustawy, który konstytucji i nowym pra- 
om w Prusiech sprzeciwia się, który 
rowadzi do pogwałcenia bezwzględnego 

ludności polskiej w Prusach, który rani 
ją i obraża w sposób najdotkliwszy i naj- 
głębszy w uczuciach najwznioślejszych i 
najszlachetniejszych przywiązania do zie- 
mi ojczystej, który zasadnicze prawa spo- 
eczne 1 fundamenta każdego porządku 
joleeznego oraz każdego uporządkowa- 
ego bytu państwowego podkopuje i bu- 
y, oświadczamy, iż odmawiamy współ- 
działu w dyskusji. — Prezydent Krö- 
er zwraca się kilkakrotnie do sejmu z 
ośbą o spokój i oświadcza, że słów naj- 

starszego członka sejmu nie dosłyszy, je- 
li w izbie panować będzie niepokój. — 

Zastrzegamy się tutaj — mówi dalej dr. 
zuman — i wobec całego ucywilizowa- 

czysty protest przeciw aktowi przemocy 
cielonej w tym projekcie. Gorzkie i 
względne bezprawie, które rząd i 
iększość tej izby zamierza popełnić na 

mniejszości bezbronnej w państwie pru- 
skiem, musi się na jego sprawcach i pro- 
tektorach zemścić. Walkę, wypowiedzia- 

4 nam o naszą ziemię ojczystą, w której 
oczywają szczątki naszych ojców i z 
fora nas łączą wspomnienia przeszłości 
storycznej, prowadzić będziemy dalej 

przyjęto. Prezes naszego Koła sejmowego 

go świata uroczyście i zakładamy uro- | . 

z odwagą nieustraszoną. Poczucie, 
czymy za. sprawę szlachetną i sprawie- 
dliwą i ufność w rządy stojącej ponad 
mocarzami tego świata Opatrzności, doda 
nam sił i odwagi potrzebnej do zniesie- 
nia tej krzywdy. Czem jesteśmy jako na- 
ród, tem chcemy pozostać i tem zosta- 
niemy. (Żywe oklaski na ław. polskich.) 
— Zaznaczyć wypada, że konserwatysta 
Rauther oświadczył, że głosował za usta- 
wą, a narodowyliberał Dippe, że nie 
był obecnym przy głosowaniu. — 
Ze strony centrum stawiomo 
wniosek © ponowne głosowa- 
nie po upływie 21 dni, dla te- 
go, Ze wskutek przyjęcia usta- 
wy, zmienioną zostaje komsty- 
tucja.. Wmiosek. centrowcéw 
jednakże ta sama większość 
odrzuciła. — Z ław polskich odezwał 
się głos: ,Fuj*! — Marszałek Kröcher 
oświadcza, glyby wiedział, kto podniósł 
ten okrzyk, powołałby go do porządku. 
— Nastąpiły drugie obrady nad etatem 
rolnictwa. 

— Berlin, 18 stycznia. (Z parlamen- 
tu). W interpelacji nad sprawą knapszaf- 
tów zabrał głos także poseł nasz pan 
Brejski — ponieważ o sprawie tej 
rozpiszemy się obszerniej — mowy posła 
dziś nie podajemy. . 

,  — Berlin, 17 stycznia. Z rozporzą 
dzenia ministra spraw wewnętrznych od 
dnia 1 lutego na granicy pruskiej dla 
robotników wiejskich polskich, przyby- 
wających do Prus, będą utworzone oso- 
bnebiura pograniczne z lłowie, Brodnicy, 
Golubiu, Toruniu, Inowrocławiu i Krusz- 
wicy, których zadaniem będzie kontrola 
nad robotnikami zagranicznymi, — Przy 
przejściu przez granicę każdy robotnik 
będzie obowiązany nabyć książeczkę le- 
gitymacyjną za opłatą 2 marek. 

— Berlin, 17 stycznia, Stosownie 
do rozporządzenia ministerjalnego, rektor 
uniwersytetu berlińskiego / zawiadomił 
studentów polaków, że nie wolno im na- 
leżeć do stowarzyszeń polskich i uczęsz- 
czać na zebrania polskie, dopóki są słu- 
chaczami uniwersytetu. Wiadomość, ja- 
koby rektor wymagał od studentów pol- 
skich przyrzeczenia, że nie będą się zaj. 
mowali sprawą polską, jest nieprawdziwa. 

— Rząd rzeszy nie chce robotnikom 
rolnym przyznać prawa koalicyjnego — 
to znaczy nie chce przyznać im tego pra- 
wa, które mają robotnicy fabryczni, tj. 
łączenia się w związki zawodowe, 

,  — Na interpelacja socjalistów w 
sprawie zmiany prawa wyborczego do 
sejmu pruskiego kanclerz Biilow odpo- 
wie osobiście. 

Galicja. Lwów, 17 stycznia. Wy- 
dział krajowy przygotował preliminarz 
budżetu Galicji na rok bieżący. Suma 
wydatków wynosi 50 miljonów koron 
wydatki zeszłoroczne. Niedobór, wyno- 
szący 10 miljonów koron, wydział krajo- 
wy proponuje pokryć pożyczką krótko- 
terminową. 

SOW 

iż wal- Z zaboru POBYJSK ego. So 
snowiec, 17 stycznia. Dzisiaj o godzinie 
6 wieczorem jacyś nieznani ludzie pięciu 
wystrzałami rewolwerowemi zamordowali 
Brendlajinżeniera fabryki Hulczyńskiego. 
Prawie jednocześnie trzema kulami zabi- 
to strażnika huty ,Katarzyna“, Włady- 
sława Fuklina. 

— Czestochowa, 17 stycznia. Dzisiaj 
dokonano rewizji w hucie „Raków* pod 
Częstochową, przyczem wykryto tajną 
drukarnią. Aresztowano 30 robotników. 

Rosja. Tajna policja przychwyciła 
w powiecie brjańskim Kongres rewolu- 
cjonistöw przy obradach. Policja areszto- 
wała 20 osób, u których znaleziono broń 
i rewolucyjne* broszury. Odkryto też 
tajną drukarnią. ~ 

Turcja. Rząd turecki nakazał po- 
dobno mobilizacją armji. Zdaje się, że 
Turcja przygotowuje się do wojny z Persją. 

Ameryka. Do „Timesa* donoszą 
z Vancuveru w Kolumbji angielskiej, że 
skutkiem ponawiających się napaści bia- 
łych na dzielnicę japońską, wszyscy ja- 
pończycy mieszkający w tem mieście za- 
opatrzyli się w broń i utworzyli silną or- 
gamizacją wojskową, która nie waha się 
nawet zatrzymywać na ulicach i rewido- 
wać ludzi białych, wkraczających do 
dzielnicy japońskiej.  Zarządj miasta 
zamierza wobec tego uchwalić ogólne 
rozbrojenie azjatów. 
RL EPOK W ALS A INL AAR TA RS SO 

Subhasty od 21 do 31 bm. 
Dnia 21 bm. na sądzie w Wyrzy- 

(sku o godz. 10 łąka w Zelaznie, Samo- 
strzel nr. 27 Teodora Kreutza w obsza- 
rze 1 morgi (25,65 ar). 

Dnia 21 bm. na sądzie w Odolano- 
wie o godz. 9 rola i łąka, Odalanów nr. 
664 Jana Nep. Gruszczyńskiego w ob- 
szarze przeszło 7 mórg (1,78,18 ha). 

Dnia 21 stycznia na sądzie w Byd- 
goszczy' o godz. 11 gospodarstwo Schu- 
lita nr. 329 G. Domke'go w obszarze 
14 dwóch piątych morgi (3,61,60 ha). 

Dnia 22 bm. na sądzię w Ostrzeszo- 
wie o godz. 9 wspólna własność Mar- 
szałki nr. 180 i 211 A. Wojtysiaka i J. 
Omieciny w obszarzo 16 trzech czwar- 
tych mórg (8,19,65 ha). 

Dnia 22 bm. na sądzie w Grodzisku 
o godz. 10 hotel i zabudowania Grodzisk 
nr. 29 Karola Kutznera oszacowane do 
podatku od 1410 mk. dochodu. 

Dnia 25 bm. na sądzie w Strzelnie 
o godz. 9 i posiadłość Strzelno nr. 317 
Aleksandra Lempe'go w obszarze trzech 
czwartych mórg (19,26 ar). 

Dnia 23 bm. na sądzie w Trzeme- 
sznie o godz. 9 posiadłość "Trzemeszno 
nr. 183 Franciszka Pruszeckiego w ob- 
szarze 1 jednej piątej morgi (50,60 ar). 

Dnia 24 bm. na sądzie w Poznaniu 
o g. 10 gospodarstwo Glinno nr. 4 Wil- 
helma Abramowskiego w obszarze 84 i 
pól morgi (21,15,76 ha.) 

Dnia 24 bm. na sądzie w Poznaniu 

og. 11 i pół gospodarstwo Naramowice 
nr. 6 Tomasza Gorzenskiogo w obszarze 
przeszło 30 mórg (20,09,50 ha.) © 97" 

Dnia 24 bm. na sądzie w Nakle o. 
godz. 11 posiadłość Kirchberg nr. 113 
Karola Liickego w obszarze 33, mórg 
(8,26, 53 ha). Bt 

Dnia 24 bm. na sądzie w Wyrzy- 
sku o godz. 10 obsada Weissenhöhe ınr. 
10 G. Krienke’go w obszarze okołołó+2 
móry (47,30 ar). rd 

Dnia 25 bm. na sądzie w Poznaniu 
o godz. 10 posiadłość Poznań-Wilda hr. 
246 i 323 Jana Pflauma w obszarze 9 i 
pół morgi (2,37,92 ha.) MG 

Dnia 25 bm. na sądzie w Poznaniu 
o g. 11 i pół posiadłość Poznań - Wilda 
nr. 9 i 17 Jana Pflauma w obszarze: 9 i. 
cztery piąte morgi (2,46,00 ha.) Ais 

nia 25 bm. na sądzie w Nowym. 
Tomyślu o godz. 10 obsada Boleniec.nr. 
242 Piotra Perza w obszarze 5 i cztery. 
piąte morgi (1,46,63 ha.) de 41 

Dnia 28 bm. na sądzie w Nowym | 
Tomyślu o godz. 10 gospodarstwo Kon- 
kolewo huby nr. 273, 341. 421,/424, 485 | 
i 494 H. Rothego w obszarze 19 mórg 
(4,78,77 ha.) | ę 
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Wiadomości z blizka i z daleka, _ 
Poznań, dnia 20 stycznia 1908, 

Uczmy dzieci czytać WARAN 
, i pisać po pölskul 
* Wielkopolskie karty z pelikanem 

sztuka 10 fen. są do nabycia wszędzie tam, 
gdzie się sprzedaje telegramy gratulacyjne. i 

* Towarzystwo Czytelń Ludowych. 
Wszelkie korespondencje w sprawie Towa- | 
rzystwa naszego, zakładania bibljotek itd., | 
prosimy wysyłać wprost do biura naszegi | 
pod adresem: ,,Czytelnia Ludowa,“ Poznań, 

(Bäckerstr, nr. 10), Adres skarbnika; Dr. | 
Kapuściński, Poznań-Posen, „róż ya i 

* Rodak, leśnik, przebywający na ob-- 
czyźnie, pragnący powrócić w rodzinne stre- ? 
ny dla wychowania dzieci, poszukuje odpo- | 
wiedniego zajęcia. Blizszych wiadomości u- 
dzieli redakcja „ Wielkopolanina,“ Poznań, 

Dolna Wałowa nr. 1. KEN. 
* Przesłano nam numery w Wiedniu | 

wychodzace) „Reichspost* ze znakomitym | 
artykułem: Vor den Ricter Stuhl der 
Kultur“. (Przed trybunalem kultury,) 
W artykule tym jest wyrażone najwyższe 
potępienie dla ustawy wywłaszczającej. 

* Dużo Towarzystw, urządzających 
przedstawienia amatorskie, rauty wenty,- 
koncerty itp. towarzyskie zebrania, Py 
noszące Tow. bądź to instytucji znaczne 
zyski pieniężne, nadsyłają naszym pismom 
bardzo długie reklamy do umieszczenia 
w dziale wiadomości potocznych, zamiast | 
dawać w dziale anonsowym płatne anoriśe. — 
Pisma przyjmują wprawdzie te obszetne 
reklamy, utyskiwają jednakże na nie, 
jako na materjał zapełniający pismo tak, | 
że inne ważniejsze wiadomości, muszą 
być cofnięte. Upraszamy Szanowne | 

i Wielki les. 
|, Przekład x francuskioga. 

h (Ciag dalszy.) 

 Bonichon nie był przygotowany na 
dobne zapytanie, ale odpowiedział re- 
lutnie: i a 

— Opieka publiczna, proszę pani. 
_ Marja-Joanna zmieszała się. Rumiane 
j policzki pobladły nagle. 

 Uczuła obawę jakąś. Widocznie ener- 

el 
_ Uciekła z pralni bez przyczyny, kto 
„czy jej nie zechcą aresztować? 

_ — Niech pan raczy pozwolić... — 
ekła. N 

. I wprowadziwszy przybysza do sa- 
ku umeblowanego dość wytwornie, 
bez żadnego gustu, odezwała się gło- 
drżącym nieco: e 

_— Przybywa zatem pan tutaj na żą- 
ie inte Opieki publicznej? 

m honor powiedzieć pani. Jeżelim 
spomniał o Opiece publicznej, to dla 

ego jedynie, aby zmusić panią do przy- 

dotąd się nie dowie, dopóki my nie do- 

Uesiemy jej tego. u. wi. 

jjemniczo. 

cznie jej poszukują, skoro ją tak prędko | 

— Uchowaj Boże. Przybywam w | 
uieniu mego pryncypała, jak to już mia- 

cia mnie i rozmówienia się ze mną. — | 
jieka publiczna nie wie nie a nic do- | 

tem, żeś pani zbiegła od pani Li- 
właścicielki pralni w Bonneuil i 

- Ależ nareszcie — odezwała się 
dziewezyna, troszeczkę już swobo- 

— Fortune? — zawołała Marja-Joan- 
na — i pod jaką to postacią. 

| — Pod postacią spadku, — dajmy 
Da to. o 

— Istotnie? 
. — Ależ żarty miejsca tu przecie 
mieć nie mogą. 

— Może ze sto tysięcy franków? 
— Nie zgadłaś pani. i 
— Dwieście może? , 
— I to nie, proszę pani. 
— Trzysta, czterysta tysięcy? 
— Daleko więcej, bo z górą dwa 

 miljony! i 
— Dwa miljony! — powtórzyła Ma- 

rja-Joanna, zaśmiawszy się grubym śmie- 
chem i chwyciwszy się rękami za biodra, 
z miną bardzo przypominającą córkę pani 
Angot — pan sobie pokpiwasz ze mnie? 

| — Jakto? Pa kW 
— Pańska historyjka jest sobie żar- 

cikiem jakimś. Ale śmiej się pan z te- 

kłamstwo. j 
— Skoro pani zobaczysz się z moim 

nanie. 
,  — Gdzie mieszka ten jakiś pański 
 pryncypał? \ A 

— Na ulicy Bleue. 

I Marja- Joanna powiedziawszy to, 

do wyjścia. ä 
|. Jedno zapytanie tylko — rzekł 
_Bonichon — czy to pani meble własne? 

— Nie, to hotel umeblowany. 
|. — Ozys pani nie nie jest winna? 

sigce. Ale dla czego pan się pytasz 
DO AAAA UN ZA 

po co i w jakim celu pryncypał | © 
Pama do mnie l. ius au 
hcemy pani dać fortunę — od- - — Dowie się pani wkrótce. Idziemy. 

go, nie dam się ja wziąć na pańskie 

pryncypałem, zmienisz od razu przeko- 

_— Dobrze, chodźmy zaraz do niego. 

wzięła kapelusz i okrycie i zabierała się | 

— Zapłaciłam z góry na dwa mie- | 

Bonichon i Marja-Joanna zeszli razem, 
wzięli powóz, który przejeżdżał i kazali 
się zawieźć na ulicę Bleue. 

Gdy woźnica ruszył, ex-praczka zaraz 
się odezwała : ‘4 

— Mówiłeś mi pan o ogromnej suk- 
cesji. -Zkadze się ona bierze? : 

— Nie mam upoważnienia zdradzić 
pani tajemnicę jej pochodzenia — odpo- 
wiedział ajent Jacquiera. 

— Tajemnice mego pochodzenia? — 
powtórzyła ex-praczka z pewnem natu- 
ralnem wzruszeniem — ależ jestem znaj- 
dą. Czyżby przypadek jakiś dawał mi 
ojca, albo matkę? 

— Bardzo być może. 
— Nie rozumiem, eo to „być może* 

— odpowiadaj pan wyraźnie. Powiedz 
tak albo nie i kwita. Po licha te ko- 
medje? 

— Zapewniam panią, że nic a nie 
nie wiem. Wr 

— A te niby dwa miljony? * 
— Pryncypał objaśni panią o wszy- 

stkiem.  "" 
_ — Jakże się wlecze ten fiakr. Za- 

wołajże pan na woźnicę, że nie ze śmie- 
ciami jedzie! SRA 

! W dwadzieścia minut później, w 
dwadzieścia minut, które dla niecierpliwej 
Marji-Joanny wiekiem się całym wydały, | 
przyjechali do biura pośrednictwa Jac- 
quiera. KA 

Bonichon poprosił młodej kobiety, 
aby się zatrzymała chwilę w kancelarji, 
a sam udał się do zwierzchnika. 

— No, no -— zawołał ten ostatni — 
a cóż tam za wiadomości? Czy przyno- 
sisz co nowego? 

— Kto? i 

Nie przyniostem nic, alem za to 
jak najchętniej. 

przywiózł ją samą. Jest tam i czeka. | 

— Marja-Joanna. ODA WA 
— Cay być może? SECA 
— Możesz się pan zaraz przekonać. 
— Proś, proś, co prędzej. | 

, — Ohwileczkę tylko, panie pryncy- 
pale — zawołał Bonichon pospiesznie — 
pozwól mi pan objaśnić cię szczegółowo. | 
To potrwa bardzo krótko. © ŚW 

I rozpowiedział w kilku, słowach 
swoje spotkanie i rozmowę z ex-praczką | 

Abas 

_Bouneuil. 

— Wybornie — rzekł Jacquier — 
dawajże tu tę dziewczynę i pozostan,sam 
także. a 

Bonichon poprosił Marji- J oanny do 
gabinetu zwierzchnika, który sk at się 

przybyłej z powagą dygnitarza, podsunął 
| jej fotel i odezwał tonem wielce poważ- 
nym: ie ie » 
ć — Racz pani zająć miejsce, oto ‚tu- 

taj przy mnie. Musimy dłużej: trochę po- 
mówić ze sobą, ale bądź pani pewna, że 
będzie to rozmowa nadzwyczaj ciękawa, 
a wynik onej jak najszczęśliwszy, dla 

pani. i ao 
— Wiem, wiem — wtrąciła bez cere- 

monii Marja-Joanna — wiem, „że cl odzi 
o jakiś ogromny spadek. „| 

|, — Tak jest, chcę panią objaśnić M 
o ogromnej sukcesji, jaka spada na panią, 
i o wielu rzeczach innych. Potrzebuję 
dać pani pewne w tych sprawach Wska- 
zówki, muszę jednak przedewszystkiem 
zadać pani kilka pytań. OD)’ kla 
= A pytaj się pan — o có'Bię pa- 

nu żywnie podoba, będę ci odpowiadała 
(Ciąg dalszy nastąpi.) | 

ZYC) 



Towarzystwa, aby zechci 
daniu reklam być wstrzemiezliwe i zbyt 

« | obszernych poleceń pismom niejnadsyłały. 
o Jesteśmy przekonani, że wszystkie redak- 

13) cje pism równego z nami są zdania. 

rg) * Dla maszych czytelników przygo- 
| towaliśmy miłą niespodziankę. Pragnąc, 

y-| aby nasi czytelnicy otrzymali za pośre- 
ir.) dnictwem pisma naszego „prawdziwie 
'2| wartościowe dzieło, ofiarujemy wszystkim 
« | naszym abonentom znakomitej naszej 
iu | autorki  Marji Konopnickiej 
r. Wybór pism. Pisma Marji Kono- 
jij pnickiej zawierają najpiękniejsze prace 

naszej autorki i są wydane: nader ozdo- 
iu} bnie z rysunkami niezapomnianego mi- 
da | strza słowa i pędzla Wyspiańskiego, w 
)i| przepysznej kolorowej okładce 1 za- 
|) wierają stron 336. — Oprócz pie- 
m’ śni i’ piosnek, obrazków i t. d. 
ir. mieszczą się w zbiorze tym powieści: 
ryj „Wydodinip Skawy“ | „Dym“, 

„Miłosierdzie gminy, W Wi- 
m) nierskim forcie*, „Niemcza- 
n-| ki“, „Głupi Franek“, — Za nade- 
35, słaniem tylko 50 fen. przesyłamy wszy- 
rg | stkie te powieści i poezje pod opaską fran- 

co. Upraszamy o jaknajspieszniejsze zgło- 
m | szenia, gdyż. niewątpliwie pisma Marji 
; Konopnickiej za tę bajecznie ni- 

ską cenę będą. wkrótce wyczerpane. 
Adresowaé;. Er. Chocieszyński 
Poznań-Posen. Przesyłka odwrotna. 

* $zanownym czytelnikom donosimy 
m | 2» obraz „ółkiewski pod Oecorą* 
3 jeszcze nie mógł być dołączonym do pisma, 

"| bo firma, która ma go wykonać, opóźniła 
się. jąk zwykle z wykończeniem, lubo solen- 

| nie nam obiecała, że tym razem obraz na 
1 czas dostarczonym. będzie. 

„ | > * Na „Stacją Sanitarna w Kobyl- 
a, | micy' odebrałam od pp.: Biegańskiej 100 
is marek, ks. Czartoryskiej 20 mk., dr. Dem- 

| binskiej 10 marek, Grossmanowej 10 mrk., 
Kir hr. Benzelstjerna-Engeström z sprzedaży ra- 
zuj batowej 900 marek, hr. Kręckiej 10 marek, 
o. | hr. Kwileckiej 30 marek, pani Łebińskiej 
GE 10 marek, N. N. 300 marek, hr. Potworo- 

nh, Wskiej 30 mk., ks. Radziwiłłowej 200 mrk., 
© | państwa Skarzyńskich 70 marek, p. Sław- 
“ skiej, 10 marek. Dziękując uprzejmie kwitu- 
mj tee M Ń Marja Haza-Radlic. 

er "z teatru. Dziś:  „Gąsienice,* ko- 
+). medja w 4 aktach Alfroda Konara. Ceny 

je do połowy zniżone. — We wtorek:  „Zło- 
ij. | dziej,ś,, sztuka w 3 aktach H. Bernsteina. 
sh | Ceny do połowy zniżone. — W środę wy- 

_| borna, tryskająca dowcipem sztuka pod tyt.: 
y- M „Panna, ezetta — moja zona!“ Ceny zwy- 

ie | RR. i 
m * Koncert. Dziś dnia 20 stycznia r. b. 
sh wieczorem o godz. 8 wystąpi na sali teatru 
gg | Apollo Zdzisław Jahnke, skrzypek, z współ- 
is udziałem pana M, Eichstaedta, pianisty. Bi- 

is lety na numerowane miejsca na balkon 4,00 
8 mk.; na sali pierwsze 5 rzędów 3 mk.. dal- 
my Sze 2,mk., miejsce stojące 1 mk. w ksie- 
70, Bad i handlu muzykalji Ed. Bote & G. 

16 R: : 
i * Przedstawienie teatralne na Wzgó- 
i rzu św. Łazarza, wykonane przez artystów 

teatru polskiego, na dochód ochronki w Gór- 
czynie, odbędzie się we wtorek dnia 21 bm. 

Ć. Odegraną będzie: „Wigilja św. Andrzeja,* 
sztuka ze Spiewami i tańcami, „Oświadczy- 
ny“ oraz inne śpiewy i tańce. 'W przed- 
stawieniu wezmą udział najlepsze siły teatru. 

yr Pandyr. Ryger ułożył program doborowy, 
JĄ by tem ostatniem na rzecz budowy ochron- 
0. ki ofiarówanem przedstawieniem, szanowną 
PNA publiczność zachęcić do licznego udziału, o 
a | 00 my gorąco prosimy. Bliższe szczegóły 
:ą | podają afisze. a i 

: Towarz, Pań św. Wincentego A Paulo. 

70 Ena św. Łazarzu. 

ae * Stolarzom budowlanym, żadnym 
Ja: kształcenia się w swym zawodzie, zwracą 
TY się uwagę, 12 drugi kurs rysunków facho- 
al | wych dla tychże rozpocznie się we wtorek, 
NE dnia 21 bm. Kurs cały trwać będzie jak 

"|. poprzedni 6 tygodni. Lekeje odbywać się 
_ będą co wtorek i sobotę od godziny 8 do 

u | 16 wieczorem w lokalu Towarzystwa przy 
A ulicy: Wrocławskiej nr. 35, IL ptr. Udzia- 
A łowcy płacą za kurs cały 3 marki, resztę do- 
a płaca * asa Towarzystwa. Zglosié się można 

w lokalü Towarzystwa w pierwszych lekcjach 
oe Towarzystwo Przemysłowe w Poznaniu. 

vi), Wspólne zwiedzenie fabryki wyro- 
| es! bow metalowych-dewocyjnych p. W. Płonki, 

e zi Zagórz, ‚ar. 6, z łona Towarzystwa Przemy- 
gł słoweg odbędzie się we wtorek, dnia 21-go 
ję Lo. m. 9 godz. 3 po południu. Punkt zborny 
A stacją koleji elektrycznej przed Tumem. 
m  aRaraystwo Przemysłowe w Poznaniu. 

; Gospodarka niemiecka. Kupiec i 
a- |  właścigiciel tartaku w Berlinie, Wilhelm 
łe Robrbęck, uciekł do Ameryki, skrzywdziw- 

|. Sty różne osoby na około 160000 marek. 
|| )--( Dortmundzka izba karna skazała sekre- 

tarza więziennego Karola Mokra z Hamm na 
cztery miesiące więzienia za sprzeniewierze- 

nie sum urzędowych. Obok tej kary, od-- 

| jemy, co następuje; W nr: 12 „Wielkopola- 

mówiono mu kwalifikacji na sprawowanie 
publicznego urzędu na przeciąg 2 lat. 

* Przychwyceni kłusownicy. Pan 
Paliszewski z Gembic w Czarnkowskiem spo- 
strzegł, że kłusownicy bobrują po jego la- 
sach i duże wyrządzają mu szkody. Pomi-, 
mo pilnych poszukiwań nie mógł szkodni- 
ków pochwycić. Pewnego dnia usłyszał, że 
w lesie padł strzał. Udał się w kierunku 
strzału i przychwycił na klusownictwie wła- 
snego rządzcę i leśnika. 

* Porządki socjalistyczne. Zawia- 
dowca socjalistycznego konsumu w Neustadt 
wytoczył proces o obrazę piekarzowi Kaise- 
rowi, który w osobnej broszurce głosił, że 
w piekarni konsumu panują niesłychane nad- 
użycia. Do pieczywa używano masło, make, 
jaja, mleko, a nawet wodę w stanie zepsu- 
tym. Oskarzonego uwolniono jednak, ponie- 
waż w całej pełni udowodnił prawdziwość 
swoich twierdzeń. 

* Marnowo. Pan Maciej Czajka z Tar- 
nowa donosi nam, że sprzedał dla tego swe, 
gospodarstwo, obszaru 75 mórg, aby nabyć 
większy folwark Rojewo od pana Tomaszew- 
skiego. Na gospodarstwie przez p. Czajke 
sprzedanem miała kolonizacja pierwszeństwo 
zapisane, więc niemiec je nabył. — Tyle p. 
Czajka — nie znamy warunków tej sprawy, 
dla tego sądu o niej wydawać nie możemy. 

* Miłosław. W ubiegłą niedzielę 12 
bm. urządziło Kółko tutejszej młodzieży przed- 
stawienie amatorskie na cel dobroczynny. 
Prawdziwie miły był to wieczorek, gdyż 
sztuki, a mianowicie „Bursztyny Kasi* rzecz 
mimo częstszego powtarzania zawsze jeszcze 
się podobająca publiczności, a dalej nader 
humorystyczna „Kłótnia o wiatr“ wypadły 
nadspodziewanie świetnie. Nie pominę 2y- 
wego obrazu „Pobór w rekruty w nocy* z 

deklamacją, gdyż także i w tem było wiele 
wdzięku. Wszystkim amatorom można tylko 
wyrazić „Bóg zapłać!* za podjętą pracę, a 
tem bardziej, iż uczyniła to młodzież sama, 
— a sama tak dalece, że nawet bez osobne- 
go reżysera, lecz tylko przy pomocy wska- 
zówek, występującego równocześnie pana F. 
— Panu F. należy się zaś podziękowanie o- 
sobne, ponieważ oprócz powyższego grał 
świetnie i starał się o wystawienie sztuki. 
Na uznanie i poparcie tym razem „Kółko* 
chyba nie może się uskarżać, gdyż wszystkie 

tak już na nasze stosunki, dosyć obszernej, 
były przepełnione. Sądzę, że i publiczność, 
choćby spostrzegła na razie jakieś błędy, to 
je wybaczy i przyczyni się do zachęcenia 
młodzieży poparciem swem przez uczęszcza- 

nie na przedstawienia, bo i sama znajdzie w 
tem miłą rozrywkę, a poświęcenie na ten cel 
kilku groszy nie będzie rozrzutnością. Ja z 
mej strony mogę tylko powtórzyć to, co już 
przed przedstawieniem szanowny. korespon- 
dent — jak się dowiąduję; nie „jeden z 
członków,* lecz „jeden z wielu — (zobacz 

„Dziennik Pozn.*) pisał; Cześć tej młodzie- 
ży, — która poza praca. pielęgnuje 
nasz Śpiew, naszą sztukę itp.! Oby osięgnęli 
to, by publiczność tak podążała na przed- 
stawienia, żeby nasz rodak pan Z. J. znie- 
wolony był zaraz na początku swego przed- 
siębiorstwa kazać swą salę powiększyć. W 
końcu wspomnę, że orkiestra nie koniecznie 

się wywiązała z zadania. | 
} N Obserwator. 

* Kruświca. Cukrownia przerobila w 
tegorocznej, 27 z rzędu kampanji 3,400,000 
ctr. buraków. Cukrownia w Kruszwicy jest 
jedną z największych i najzasobniejszych w 
Niemczech. Aby dać obraz obrotu i ruchu 
w cukrowni, podajemy, że przy przewózce 
buraków zatrudnia cukrownia własnych loko- 
motych 18, przeszło 1000 wagonów, 16 pro- 
mów i 8 parowce. Długość kolejek cukro- 
wniczych wynosi 50 kilometrów. — Liczby 
te świadczą wymownie o zasobności tej fa- 
bryki. : 

szych szkół ludowych otrzymają w przerwie 
obiedniej porcją ciepłej zupy za 5 fenygów. 
Z tego dobrodziejstwa korzysta dużo zamiej- 
scowych dzieci, przybywających do szkoły do 
miasteczka. 

* Kowalewo. (Ostrożnie z bronią.) Syn 
P. Jankowskiego ze Srebrnik w powrocie z 

polowania wstąpił do gościńca p. Czyźniew- 
skiego i postawił w kącie swą strzelbę. Syn 
gościnnego, 12-letni chłopiec, zaczął majstro- 
wać koło flinty — flinta puściła i nabój tak 
nieszczęśliwie ugodził trzynastoletnią córkę 
gospodarza Wiśniewskiego, że padła na miej- 
scu trupem. 

* Wolsztyn, dnia 17. 1. 08, Otrzymu- 

nina“ jest umieszczona korespondencja, w 
której mnie zaczepiono, jakobym chciał przez 
doniesienie moje przyjaciołom i zwolennikom 
Tow. przemysłowego, że nasze przedstawienie 

| odbędzie się dopiero 16 lutego, zaszkodzić 
pewnemu Tow. urządzającemu przedstawienie 

miejsca poza rezerwowanemi na sali Bazaru: 

* Szubin. Zamiejscowi uczniowie tutaj- 

ów zarzut „Zyezliwego“ jak najenergiczniej, 
bo nietylko, że nikogo w mem doniesieniu 
nie zaczepiłem, ale sam byłem z moją ro- 
dziną na owem przedstawieniu mając cel 
dobroczynny na oku, oprócz tego jesz- 
cze starałem, się gości owemu Tow. dopro- 
wadzić, na co mam dowody. Jeżeli „Ży- 
czliwy* jest szczerym, niech się podpisze pod 
swą korespondencją, jak ja uezynilem ‘pod 
moją w „Gońcu Wielkopolskim* a jeżeli bę- 
dzie tego potrzeba, wytłomaczę się, co mnie 

do ogłoszenia spowodowało. Zawsze więcej 
otwartej szczerości. a unikniemy niepotrze- 
bnych nieporozumień, rozmazywanych po ga- 
zetach. W. Skibiński. 

Umieszczamy powyższe doniesienie, lecz 
nie jest ono naszem zdaniem sprostowaniem 
uczynionego Panu Sk. zarzutu. 

* Proces o zaburzenia wywołane przez 
niemców. W_ Rovereto, w prowincji Try- 
dentu, toczyć się będzie w styczniu proces 
o zaburzenia wywołane przez gromadę niem- 
ców, którzy w lipeu roku zeszłego demon- 
stracyjnie udali się do miejscowości Pergine 
"aby ją ogłosić „Ziemią niemiecką* i zatknąć 
sztandar niemiecki w północnym Trydencie, 
którzy ochrzcili nazwiskiem Stidmark. Po- 
między turystami było oprócz gości z au- 
strjackiego Tyrolu także sporo niemców z 
południowych Niemiec. Około Pergine znaj- 
duje się rzeczywiście kilka wsi niemieckich, 
powstałych stąd, że biskupi trydenccy w 
XVI wieku sprowadzali niemców do wyrębu 
lasów i ci nieraz osiedlali się na miejscu. — 
Korzystając z tego wszechniemcy od dawna 
agitowali za germanizacją Trydentu. Włosi 
jednak byli uprzedzeni o tej politycznej de- 
monstracji i kiedy gromada niemców ukaza- 
ła się na drodze do Pergino, przyjęto ich 
wrogiemi okrzykami i poradzono wrócić do 
domu. Z tego powstała bójka zarówno w 
Pergine, jak w miejscowości Calliano, Osta- 
tecznie pobici wszechniemcy opuścili ziemię 
włoską; stąd proces o gwałty, który rozegra 
się przed sądem w Rovereto. 

* Częstochowa. Kiedy 15 bm. o go- 
dzinie 8 wieczorem, X. Kempa, wikarjusz 

parafji Kidow o, powracał bryczką z Zawier- 
cia, pomiędzy Kromołowem a Zyskowicami, 
napadło na niego trzech bandytów, którzy 
wystrzałami z rewolwerów zranili go ciężko 
w łopatkę i przestrzelili pierś na wylot. — 
Woźnica ze strachu uległ pomieszaniu zmy- 
słów i nie chciał zejść z kozła bryczki. 

* Jubileusz Orzeszkowej. Dnia 12 
bm. przybyli do Grodna członkowie warsza- 
wskiego Komitetu jubileuszowego, reprezen- 
towanego przez pp.: Ignacego Balińskiego, 
dr, Tomaszewicz-Dobrska, Stanisława Kemp- 

nera, Józefową Kotarbinskg, Jana Lorento- 
'wicza, Leopolda Meyeta, Antoniego Pileckie- 
go, Władysława Reymonta, Zofją Seidlerową 
i Eugenją Zmijewskg, oraz reprezentantka 
Komitetu jubileuszowego krakowskiego, pani 
Marja Siedlecka. Przedstawiciele obu Ko- 
mitetów złożyli jubilatce piękną, stylową 
skrzynię, bogato dekorowaną. która zawiera- 
ła wielką ilosć adresów, oraz arkuszy z na- 

pisem: „Cześć i hołd E. Orzeszkowej i z 
dziesiątkami tysięcy podpisów, zebranych 
śród wszystkich warstw społeczeństwa we 
wszystkich dzielnicach kraju. Dr. Tomasze- 
wicz-Dobrska odczytała i złożyła Jubilatce a- 
dres Komitetu warszawskiego, streszczający 
uczucia wdzięczności i hołdu dla znakomitej 
pisarki. Jubilatka odpowiedziała na ten a- 
dres w podniosłych słowach. ‘W domu p. E. 
Orzeszkowej zebrali się także przedstawiciele 
miejscowego Komitetu grodzieńskiego oraz 
najbliżsi przyjaciele, jubilatki. Podczas rau- 
tu jubilatka wniosła gorący toast na cześć 
Komitetów jubileuszowych, oraz wyraziła 
serdeczne podziękowanie wszystkim obecnym 
i tym, od których Komitety przywiozły a- 
dresy i wyrazy hołdu. Późnym wieczorem 
przedstawiciele Komitetu grodzieńskiego po- 
dejmowali gości warszawskich i krakowskich 
ucztą w hotelu, Europejskim. : 

* Kalendarz. Wtorek, dnia 21 stycznia 
rb. Agnieszki p. Wschód słońca o godz. 
1, min. 4, zachód o godz. 4 min. 21. 

Ruch w Towarzystwach. 
* Kościan. Walne zebranie Banku Lu- 

dowego w Kościanie odbędzie się w czwartek 
dnia 23 stycznia 1908 o godzinie 2 po po- 
łudniu na sali p. Lurea. Porządek obrad: 
1) Sprawozdanie przewodniczącego Rady 
Nadzorczej. 
wizji nadzwyczajnej przez X. Patrona Wa- 
wrzyniak. 3) Wybór 3 członków Rady Nad- 
zorczej.. 4) Przedłożenie sprawozdania. ka- 
sowego za rok 1907. 5) Przyjęcie bilansu 
i udzielenie Zarządowi i Radzie Nadzorczej 
pokwitowania. 6) Uchwała co do podziału 
zysku. 7) Uchwała wynikająca z $ 47 pra- 

Wnioski bez uchwał. 

Rada Nadzorcza: M 

przez powstrzymanie publiczności. Odpieram 
f 

' Dr. Wojciech Laurentowski, przewodn. 

cena cena cena cena cena ce! 
m. mr. mr, mr mr. mr 

Pszenica biała 23,10 22,50 22,40 21,50 21,40 20,— 
: rój żółta 23,— 22,40 22,30 21,40 21,30 19,9 

Żyto . 21,80 20,70 20,60 20,20 20,10 19,10 
Jęczmień . . 16,— 15,80 15,70 15,40 15,30 15,— 

dla brow. 18,30 17,80 17,70 17,30 —,— —,— 
Owies . . 16,20 15,70 15,60, 15,10 15,— 14,20 

2) Sprawozdanie z odbytej 're-. 

wa spółkowego z dnia 1 maja 1889. 8) | 
Sprawozdanie kasowe 

za rok 1907 wyłożone w lokalu bankowym. 
Bank Ludowy Hing. Gen. m. unb. Haftpfl. 

Obrona prawna. 
* Panu I. Dobr. Na żądanie ojca luk 

osoby dokonującej zapisu dziecka, urzędnik 
stanu obówiązanym jest zapisać imię dzieck 
w nawiasach po polsku. Przykład: Stani. 
slaus (Stanisław). A 

Od Redakcji. h 
* Abomentce z Rojewa. Zgłoś się pani 

w sprawie obrączki do lombardu miejskiego 
albo zapytaj się pani listownie na tutajsze 
policji. 

Wiadomości handlowe. 
Poznań, dnia 18 stycznia 1908 r. 

(Urzędowe sprawozdanie miejskiej komisji targo- 
wej na targu zbożowym). : 

Za 100 kilogramów : 
towar piękny średni pośle 

(Pszenica: jn ia 22,90 22,20 21,50 
Żyło... |, 20,10 19,50 18,80 
Jęczmień . 16,90 15,90 
Owies . 16,20 165,60 

Wroclaw, dnia 17 stycznia 1908 r. 
dobry tow. średni tow. pośl. towa 
najw. najn. najw. najn. najw. naj 

Groch Wikt. 24,— 28,— 22,— 21,— 20,— 19, 
Groch mały . 20,50 20,— 18,80 17,80 17,— 16.50 

* Toruń, dnia 20 stycznia 1908 r. (Spr 
wozdanie z handlu nasion B. Hozakowski, Toruń.) 
Płacono za 50 kgr. w partjach, a dostawiam wy- 
borowo oczyszczone nasiona przy najwyższych 
notowaniach: Koniczyna czerwona 55—85 mare 
Koniczyna biała 85—54 mk. Koniczyna szwedz- 
ka 45—85 mk. Koniczyna biała z szwedzką 30 
do 48 mk. Koniczyna chmielowa żółta 23— 
mk. Inkarnatka rychła 25—28 mrk. Koniczyna 
przelot pospolity 40—65 mk. Seradela 12—15 
mk. Rajgras szkocki (życica) 18—25 mrk, Raj- 
gras włoski 23—28 mk. Trawa kupkowa 45—60 
mk. "rawa miodowa 20—36 mk. Kostrzewa ow- 
cza 22—28 mk. "Tymoteusz 25—86 mk. Spor 
olbrzymi 9—12 mrk. Wiczka piaskowa 16—20 
mk. Rzepik latowy 20—22 mk. Siemie lniane 
12—16 mk. Gorczyca żółta 14—18 mrk. Zubin 
niebieski 6,— mk. Zubin żółty 7.50 mrk. Mar 
chew biała. olbrzymia, zielona 35 mk. March 
biała otarta, poprawna 55 mk. Mieszanki traw 
koniczyn na łąki mokre 42 mk. Mieszanki tr 
i koniczyn na łąki suche 86 mk. Rzepa olb 
mia okrągła 70 mk. Rzepa olbrzymia długa 
mk. Rzepa angielska czerwona głowiasta 80 

Berlin, dnia 18 grudnia 1908 r. Targ. 
bydło. Płacono za centnar (50 kg.) wagi mięs 

Woły: Ń 
a) doskonale tuczone, najwyższa waga rze- mr 

źnicza, najwyżej 7 lat stare - - - - 78 
b) młode mięsne, nie tuczone i stare tucz, 70-- 
c) miernie żywione, młode i stare dobrze 

odzywiane starsze- - - - - - - - 68— 
; ‘ Buchaje: | i 

a) tuczone wyborowe, najmniej 15 centn. 72-7 
b) miernie żywione młode, dobrze odży- 

wiane starszó - - - = - - - - - 
Jałowiceikrowy. 

a) mięsne, tuczone, najwyższej wagi rzeź- | 
niczej, ważące najmniej 12 eentnarów —00— 

b) starsze, tuczone krowy i gorzej rozwi- | 
nięte, młode krowy i jałowico - - - 

¢) miernie zywione krowy i jałowice - - 

64— 

Cielęta. ‘is 
a) najlepsze, tuczone mlekiem cielęta, wa- 

żące żywo majmniej 220 funtów - - - 
b) średnio tuczone i dobre cielęta od cy- . 

Cka  - (= 0-000 ee 
c) gorsze cielęta od cycka- - - - - -48- 

| Owce. 
a) najlepsze jagnięta i młode skopy tucz- 

ne najmniej 25 funtów żywej wagi- - 
b) lżejsze jagnięta i starsze skopy tuczne 
c) miernie żywione skopy (braki) - - - 5 

winie. 
a) ciężkie tłuste świnie, szlachetniejszych 

ras 1 i pół lat stara, żywej wagi - 
b) tuczone mlekiem odtłuszczonem ważące 
| żywe przeszło 180—220 funtów - - - 

©) dobre mięśne świnie 180--220 funtów 
żywej wagi- - ='- - - - r - - 

d) świnie rozwinięte małe - - - - 
e) maciory - - = - - - - >. - 

Bydgoszcz, dnia 17 stycznia 1908. (8 
wozdanie Izby handlowej). Pszenica niezm 
niepor. najmniej 128 funtów holend. wagi 
mk., gorszy gatunek niżej notowania. Zyt 
niezmien., dobre, zdrowe, najmniej 121 funtó 
holenderskiej wagi 200 marek, najmniej 119 fu 
tów holenderskiej wagi 193 marek, lżejszy: 
nek 172—192 marek. — Jęczmień dla mł 
narzy 154—160 marek. — Jeczmień dla bro 
rów 157—168 marek. — Groch ma pasz 
do 187 marek, do gotowania bez interesu. N 
wies 149—159 marek. Ceny ustanowiono loco 
Bydgoszcz. SC PADA Jr 

‘Za wszelkie ogłoszenia i 
my nie bierze Redakcja żadnej 

powiedzialności. At 

Fabryka papierosów i tureck: | 

LF. J. Komendziński w Dreź 
zwraca Szanownym Amatorom łaskawą 
na swoje papierosy i tureckie tytunie. 

| we wszystkich główniejszych odnośnych 
I dlach są do nabycia, = 



j W sobotę, ania 18. stycznia o soda: 8-mej rano za- ć 
snęła, dy Bogu, opatrzona św. Sakramentami moja najdroższa 
zona i nasza kochana i dobra matka 5. p, 

Katarzyna z Wolniewiczów 

Bączyk 
4 przeżywszy lat 69. Pogrzeb odbędzie się w wtorek, dnia 

W sobotę rano zmarł dłu- 
goletni członek nasz śp. 

Karól Preuss. 
Pogrzeb odbędzie się w wtorek 
21 bm. o godz. 2 od Przemie- 
nienia Panskiego, plac Ber- 
nardyhski. O.jaknajliczniejszy 
udział członków w pogrzebie 
prosi Zarząd 
Koła Tow. Rękodzielników. ee 

21 b. m. o godz, 3-ciej po południu z domu żałoby La- 
N zarz, ul. Książęca 36 (Prinzenstr.), o czem krewnym i zna- 

ją acorn donosi w ciężkim smutku pogrążony 

AZ wraż z penne: 

Na z = 
Kapelnsze, Suknie, Bluzki, 

Materye czarne, Krepy 

M. Tguutowicz, 
Poznań, Stary Rynek 67/69. 

Zamówienia na kapelusze i suknie żałobne wykonuję Hi 
w 24 godzinach. 5940 

er 
Steszewie, w rynku, w bardzo dobrem miejscu mam do 
edania lub do wydzierżawienia od 1. 4. 08. Korzystna sposo- 

bność dla destylatora, którego tu brak na całą okolicę, a z powodu 
budowy nowej kolei, egzystencya zapewniona. 281 

Zgłoszenia uprasza się przesyłać pod Postlagernd Sten- 
schewo Nr. 33. 

[Norddeutscher Li Lloyd} 
Bremen. 

Regularny. pospieszny parostatek 
pocztowy 

Związek pomiędzy Bremeną i Ameryką, 
New Yorkiem przez Southampton, 
Charbourg, Baltimore i Galveston. 

Bezpłatnych informacyi udziela: 76 

F. Montanus, Berlin, Invalidenstr. 0. 93. 
Th. H. Lange, Poznań, ulica Berlińska 13, 

Przesiedliwszy się z Gniezna do 

POZNANIA, 
ktykuję w mieszkaniu §. p. ojca swego dr. > Szulca 

przy 

Stanislaw Sznic 
lekarz - kadus 273 

łasnej kieszeni popełnia fan: kto nie używa do chowu i tuczu świń 

solu lepiej źrą, prędzej się tuczą i co ważniejsze, nie podle- 
ają żadnem zarażliwem chorobom, jak ezerwonce, pomorowi, szty- 
nieniu i rozmiękczeniu kości. : 

Domieszka S$usolu kosztuje dziennie kilka fenygów, a od- 

ci tego fabrykatu. 3874 

Susol jest do nabycia we wszystkich składach, drogerjach, 

 zmaniu, adres do listów : 
Chemische Fabrik des Suso l, Posen W. 16. 

Susol kosztuje w paczkach po 1 f. 40 fen., 2 f. 75 fen., 

nej prawdziwej domieszki $usolu. Świnie pasione domieszką 

leca na trzodzie marki i talary, Setki podziękowań świadczą o do- 

tekach, lub też wprost z chemicznej Asią Susolu w Po- 

łe workach po 10 f. 3,60 mk., 25 f. 7 mk., 50 funt. 18,50 mk., 
2b mk. franko do najbliższej poczty lub stacyi kolejowej, za- 

iwiającego ORT, wysyła, się pocztą, większe ilości koleją. Upra- 
zamy o dokładny adres i podanie stacyi kolejowej, do której mamy 

+ 

Dnia 18 bm, zasnęła w Bo- 
gu członkini Tow. naszego śp. 

Yieeta Szalratsła. 
Pogrzeb odbędzie się w wto- 

rek po poł. o godz. 3 z zakładu 
Sióstr Miłosierdzia, plac Ber- 
nardyński. Szanownych człon- 
ków prosimy o jaknajliczniej- $ 
sze wzięcie udziału w pogrzebie $ 

en Tow. 
ehrt eng 

A 

ae ee R 
merwowość i cierpiemia 
żołądkowe usuwa szybko i ra- 

dykalnie, prawie w każdym 
przypadku 

„Noweierrol** 
(nazwa patent. zastrzeż.) D. R. W. 
Z. 600 97). Jest to elixir aroma- 
tyczny i bardzo przyjemny, na 
wystawie hygienicznej w Wiedniu. 
najwyższemi odznakami honoro- 
wemi odznaczony. Setki podzig- 
kowan za dobry skutek już na- 

„Piel grzym*. 

fuse bis 

deszły. Czesci składowe: Hisen- 
pepton 5,9, Kamitl. Axfr. 4,9, 
Zuck. Birsyn 50,9, Coudur extr. 
60,9, Tinct, arom. curpa 50,9, 
inet. Vanil. 5,9, Spirit. 100, , 

Destil. Wasser 250... — Porcya 
(4 but.) 10 mk., franko i pudło 
gratis. Jedynie do nabycia p. adr. 

Hi. $myczyński, aptekarz, 
Berlin 8. O. 5, Görlitzerstr. 48. 

„Görlitzer Apotheke“. 6822 

Z powodu 
Bl |... przedsiębiorstwa jest udo- 

wodniono dobrze  prosperujący 

interes wiktualno-Kolonlalny 
z maglą za cenę wartościową 
do sprzedania. Bliższej wiadomo- 
ści udzieli bez kosztów 385 

Louis Sorauer, 
Wielkie Garbary nr. 9 I. 

OCEANY 

Czyste 

wina mozelgtie 
polecam od 70 fen. do'2,50 mk. 
za butelkę, włącznie szkła. 
Cennik gratis i franko przesyła 

Bolesław Zwierzycki, 
handel win. 6998 

Trier — (Mosel). 

STER PORN SAAS 

Dobrze prosperująca 
piekarnia 

połącz. z cukiern. tow. jest od 1 
kwietnia rb. dalej do wydzierż. 
Piec dobry parowy na węgle. 
Dzierż. z pomiesz. 1000 mk. rocz, 

M. Cedzich, Poznań O. 5. 
ul. Następcy tronu 27. Tel. 2085. 

Inowy o 2 pokojąc h kk i Ke) 
,chni, na I p. jest jeszcze 1 pokój, 

rzeczowo załatwiane przez pierwszy poznański instytut 

Kantorowicz & Żakowski 
ulica Zamkowa nr. 7-a. 

Także polecamy restauracyą (Stehbierhalle) w dobrem 
położeniu, zaraz do przejęcia. 

2 domy z restauracjami dobrze się procentujące za 
cenę przystępną. . 319 

Duża restauracja z ogrodem, dużym obrotem, który 
można stwierdzić książkami, w górnej części miasta, zaraz do nabycia. . 

przy tem chlewy o 2 przedział. 
i pralnia o tręplu, przy ul. Pol- 

nej w Gostyniu, jest zaraz do 
sprzedania. Zgłoszenia przyjm. 

cię Gulezynski, Gostyń, 
ulica Polna. 321 

- Gościniec 
w Samostrzelu wydzierżaw. 
będzie z d. 1. 4. 08 na 6 1. w licy- 
tacyi dnia 22 bm. o godz. 8 po- 
południu. Reflektanci winni wy- 
kazać się kapitałem przynajmniej 
2000 mk., a każdy licytujący 

Tanio! Tanio! 
Nabyć można 

handel towarów krótkich, bielizny, antyk. damskich i nslietw śmie 
| Dla młodych kupców lub pam z tej branży nadarza się sposobność 
| korzystnego osiedlenia się, gdyż jest to jedyny polski specyalny 
‘interes w tym rodzaju. — Lokal handlowy jest w najlepszym miej- 
seu położony. Miasto Śrem ma gimnazyum, sąd wojsko, a okolica złożyć musi 500 marek kaucyi. 

Bliższe warunki podane będą w 
terminie. 252 

Zarząd dóbr. 

FOLWARK 
ilmój składający się z 300 mórg 

dobrej żytniej ziemi, 120 mórg 
przepyszn. łąk i 680 mg. wody, | 
zamierzam bardzo korzyst. sprzed. 
Na życzenie sprzedam też folwark 
bez jeziora. Wpłata podług ug. 

Zgloszenia przyjmuje — 286 
A. Firlej, Górsko per Weine. 

Od 1 kwietnia poszukuje 

RaW. silzaceg 
Teodor Twardowski, 

Wojnowo, 
per Lang - Goslin. 

kucharka 
wiejska7fj dziewczyna potrzebna. 
Zgłoszenia do ekspedycyi Wiel- 
kopolanina pod nr. 374. 

369 

Poszukuje od 15. 2. 08 samodz. 

IrekterüzU 
J. HELINSKA, 

skład stroji w Wągrówcu. 
376 

Potrzebny zaraz lub od 1 lutego 

lorezpane2aele? 
umiejący dobrze ‚powozi6 i zna- 

jący usługę. Przedstawienie oso- 
biste konieczne. Zgłoszenia do 

Dom. Świdnicy, 375, 
per Ober Zedlitz, poczta Zedlitz, | 
Bez. Posen, „stac. kol. Fraustadt. 

Stelmachz 
2 2-ma pomoenikaml 

poszukuje na wysoką płacę 
Zarząd dóbr Sukowy 

pod Kruświcą. 386 

Pewna egzystencya! 

skład zeddrmistrzowski 
jest natychmiast lub później do | 
wynajęcia pilnemu  fachowcowi. 
Piśmienne zgłoszenia przyjmuje 
eksped. Wielkopol. pod nr. 371. 

Ładny dom 
w małym mieście, pół godz. od 
Poznania, z ładnemi zabudow. 
i z piękn., 1 morgg dużym owo- 
cowem i warzywnem ogrodem, 
przynosz. ładne korzyści, jest ta- 
nio na sprzedaż. Wpł. 2—3000 
mk. Zgłoszenia do ekspedycyi 
Więlkopolonina pod nr. 377. 

Dom z piekarnią 
i mórgą ogrodu jest zaraz lub po- 
źniej z powodu innego przedsię- 
biorstwa pod korzystnemi warun- 
kami do sprzedania lub wydzier- 
zawienia. Zgł. przyj, Zieliński, 
Bydgoszcz, ulica Gdańska nr. 91. 

Wominium Skarpy, 
per Zempelburg WPr. 

poszukuję od 1-go kwietnia r. b. 

wiotarza 2 zacięźnikiem 
i skromnego 

ogrodowedo Kaw. IId żon. 
z flintą i usługą 372 

Uprasza się przysłać ee 

polska. 

p. p. budowniczy IL. PACANO 

Bliższych wiadomości udzielą 

WSKI lub kupiec JEZIERSKI 
w Śremie — Schrimm, 

“ Kto by sobie chciał dobre gO- 
spodarstwo, gościniec, 
kram lub kamienice kupić 
niech się zgłosi ze zaufaniem do 

‘J. Szlapki w Kempnie, Schul- 
str. 354. — Mam gospodar- 
stwa od 1—1800 mg. przy ma- 
łych wpłatach na sprzedaż. 319 

Wspólnika 
kaw. poszukuje zaraz do mej nowo 
wybudowanej jedynej polskiej sali | 
i hotelu z kapitałem 8—10000 , 
mk., który mógłby później objąć 
sam lub też się wżenić. Miasto 
liczy 18000 mieszk. Zgł. przyjm. | 

Dymland, Krotoszyn. 304 | 

Mody pomocnik nrliatrs 
zmający się cokolwiek na dru- 
karstwie potrzebny zara 366 

Ss. Mikołajski, 
Czempiń. 

Nowa fabryka poszukuje 

„podróżujących 
agentów od sprzedawaczy w celu 
wprowadzenia w handel swych 
pierwszorzednych spat. masowych 
artykułów. Zgłoszenia przyjmuje 
ekspedycya Wielkop. pod nr. 370. 

Zdolnego 

tokarza 
żonatego przyjmę zaraz za do- 
brem wynagrodzeniem na ae 
zatrudnienie, 

W. ia ae 
fabryka maszyn Kościan, 

Kosten i P. 

i, oa 15 lutego lub 1 marca br. 
potrzebuję 

dyrektry 
do szwalni, która SER _ 
nie szwalnią kierować będzie. 

dniejszym zadość uczynić musi. 
Pierwszeństwo mają panie, które 
kilka lat, tylko w większych 

oraz kopię świadectw z fotografią 
proszę przesłać do 20 bm. do 

Takowa wymaganiom najwybre- | 

szwalniach za dyrektryzę były. | 
Miejsce stałe i dobre w większem 
mieście powiatowem. Warunki, | 

Poszukuje się 

Danne NA wies 
która dobrze zna krawiecczyznę 
i białe szycie. Oferty pod nr. 
809 do ekspedycyi Wielkopolan. 

Potrzebny od 1. 4, 08 119 
STANGRET 

kawaler, były kawalerz. umiejący 
ipowozić czwórką, na wysoką 
ipensyę i liberję, oraz MASZY~ 
‚mista z zacieznik. do prowadz. 
 młockarni na deputat i wysoką 
'pensyą. Zglosz. z dołącz. kopii 
świad. należy nadesłać pod adr, 

Krerowo, poczta Pierschno, 
powiat średzki (Środa.) 

Stangret 
żon. kawalerzysta nie nad 80 lat 
licz., który się może wykazać 
świadectwami pierwszorzednych 
stajeh w Księstwie potrzebny od 
1. 4. 1908. 277 

Zarząd dóbr Samostrzel. 

Dominium Trzebez per 
Nawra W. Pr. potrzebuje wi 
zdolnego 

_ WIGGATZA. 
Dom. Trzebcz Per Nawra 

AND a poszukuje od 1. 4. 08 

pisarz $ospod. 
podwórzowego. 
uprasza się do 
M CAN Zarządu = 

Czysto złote 8 karatowe 

Ślubne obraczsi 
i pierścienie 

niechaj każdy kupuje od 

M. DANECKIEGO, 

u
 
a
e
 

Z A y 

eksped. _Wielkopol. pod nr. 325. 

Kilka set silnych 

robotników 
od lutego do listopada znajdzie 
w naszem zakładzie stałe zajęcie 

przy wysokiej płacy akordowej. 
Wielka kantyna Z elektrycznem 
oświetl. i ogrzewaniem parowem. j 
Ci ludzie, którzy się zobowiążą 
u nas pracować od. lutego do 
listopada, otrzymają przy. końcu 
pracy 20 mk. od osoby, jeko 

które są prawnie stęplowane i już. 

gotowe na składzie. 

Dom. Manieczki powiat 
Śrem potrzebuje zaraz lub od 1. 
4. 08 trzeżwego, energicznego 

łódarza z zacięniakdni 
Gospodarstwo 

32 mórg z masyw budynkami, 

sprzedam za cenę 14000 mk, 
Józef Rydian, 

Warberg, Pow. Średzki. 367 

handel Kolonialny 
ąowarów krótkich i 

dać. 

Postlagernd Grauowo. 

Interes odrodhiczy 

Lewandowski, 

z ziemią pół pszenną, pół żytnią 

Moldau, poczta i stacya kolejowa 

MAJ dobrze zaprowadzony 327 

żelaznych 
mam zamiar każdego czusu sprze- 

Zgłoszenia pod 8. B. 400: 

ze składem, w ruchliwem mieście, 
gdzie kolej, dobrze zaprowadzony, 
jest zaraz lub później do odstą- 
pienia z powodu większ. przedsięb. 

Janówiec pow. Żnin. 326 

Uczmi stelm. przyjmie każ- 
dego czasu P. Studziński, 

do folwarku na wysokie zasługi 
[3 ordynarye. Zgloszenia przyj- 
muje Zarząd Majętności 
Manieczek. 362 

Młodszego pomgenika Kowalskiego 
„poszukuje zaraz 364 

FR. BARTKOWIAK, 
Grobla 4. 

Pomocnik 
starszy, biegły ekspedjent, z do- 
brym charakterem pisma i dobr. 

br. Piem, 
świadectw będą uwzględnione. 

F. 
Inowrocław, 

Skład korzenny i destylacya. 

poleceniami, potrzebny od 1. 2. 
zgłoszenia z odpisem 

WIENKE, 267 
Hohensalza. 

zwrócenie kosztów podróży. Zgto- | 
jszenia w celu przyjęcia winny 
się tylko pismiennie załatwiać. 
Portland Cementtabrik 

Oczka 291 | 
durg bei Hannover, 

oe koleji Anderten - Misburg. 

Złote 8 karat, 7 milimtr. 

szerokie za parę M. 

Złote 8 karat. 6 milimtr. 14° 

szerokie za pare M. 

Złote 8 karat. 5 milimtr. 10° 

szerokie za pare M. 

Na miarę najlepiej wązkim pa- 

RAA odmieżyć objętość palca 

ji przysłać w liście. 

Grawirowanie głosek gratis. 

Cenniki około 3000 ilustracyi 

wysyłam darmo i franko. 

M. DANEGKI 
Poznań, ‚5923 

Poznan, Bismar ckstr. 2: 

poszukuje od 1-go lutego b. r. 
"które b 

~ _ Hipolit Kłoś, i N do posługi, y 

handel korzeni i destylacya “ower miało chęć wyuczyć nie 

f Ww vy Inowrocławiu. 339 krawieccz., za opł. zgłos. się może 

ul. Lipowa 9, dom ogr. na pr. Te 

Kilku 

| 18" 

Czeladnik młynarski 
młody. może się zaraz zgłosić na 
stałe zatrudnienie do 368 

S. L. Szezepskiego, 
młyn Perony cy: remie. 

na © cały dzień, 

lila MIONCÓW 0x...” Kowiete 
do roznoszenia gazet na przed- 
mieściu, przyjmie Administracja 
Dziennika Poznańskiego. 381 

Młodszego i dobrze poleconego 

MOMOCNIKA 

sta na bardzo wysoką pensyą. 

usol wysłać, Kto przyślę pieniądze naprzód nie płaci koszt. zal. | ul. Wenecka nr. 7. 384 Toruń, Nowy Rynek 14. 

Poszukuję kilka gospodyń, 
panny do wyreczenia i do 
dzieci, pokojowe i wszel- 
kie sługi do dworów i do mia- 

Wanda Nowy, Byk 14, 6 
5 

susaray maszynowych 22 
na stałe zatrudnienie potrzebuje 
zaraz fabryka 383 poszukuje 

A. Kaczorowskiego 
w Wrześni (Wreschen). 

B. Karpiński, 
Wiedeńska piekarnia i cukiernia, 

ul. Wodna 7. 331 

chler Rohstoft- ad Absatavorein E. G. m.b. H. przy 
Poznań, tylko Jezuicka 5 

Teil, 207. Farze. 
poleca BRE 

łe i całkowite uypr"w 
e w wielkim wyborze po przystępnych 

„cenach i na dogodnych warunkach. 
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